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Wydarzenia Marca 1968 roku
Z przerażeniem czytaliśmy, że tak wielu wspaniałych ludzi żydowskiego pochodzenia,
tacy wielcy patrioci muszą opuszczać nasz kraj. To było dla nas straszne. Bo nie
dość, że Niemcy spowodowali ten Holokaust, a tu nagle okazuje się, że [Polacy]
wyrzucają takich ludzi jak [Leszek] Kołakowski, i stu pięćdziesięciu innych przecież. A
tysiące przecież wtedy wyjeżdżały. Byliśmy tym przerażeni, że [musiało] opuścić nasz
kraj tak dużo światłych ludzi, którzy czuli  się naprawdę autentycznymi Polakami,
patriotami. Przecież ilu my mamy wielkich patriotów Żydów. Mama mówi: „Co Żydzi
im zrobili,  co im zrobili? W czym zaszkodzili,  że oni tak postępują?”. No, ale cóż
można było [zrobić]? Tylko przyjąć do wiadomości, że tak się działo. Czytaliśmy
straszne paszkwile opisujące, jak to oni szkodzili. Myśmy wtedy ogromnie to przeżyli,
tym bardziej, że w nas nie było nigdy żadnych fobii.
Nie pamiętam nikogo, [kto wtedy wyjechał], dlatego że ci, z którymi znaliśmy się
osobiście,  najczęściej  zginęli  w  czasie  okupacji,  zostali  wywiezieni  do  obozów
zagłady, czy na Majdanek, czy do Treblinki, czy do Bełżca.
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